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'Nowa faza problemu górnośląskiego. 


Retoma mola poiha do Fraetyi. 


Londyn. (E. E.) Filoniemiecka prasa angiel- 
ska twierdzi, że powodem niedojścia do poro- 
mumienia Francyi z Anglią w sprawie górno- 
śląskiej miala być ostatnia nota rządu polskie- 
go w sprawie górnośląskiej, wystosowana do 
Francyi. Prasa owa twierdzi, że nota zawiera- 


ła groźbę natychiniastowej mobilizacyi i zbroj- | 
mego obsadzenia G. Śląska na wypadek niepo- | 


myślnego dla Polski rozstrzygnięcia sprawy G. 
Słęska. Nota powoływała się na treść wzajem- 
nych umów, zawartych w sprawie śląskiej po- 
między Francyę a Polską. Pod wplywem noty 


tej mia) Briand we czwartek rano oświadczyć | 


Łloydowi Georgeowi, że nie może zgodzić się 
na projekty kompromisowe w sprawie górne- 
śłąskiej. Odpowiedzią Lloyda George'a na to 
oświadczenie Brianda 
ustażenie piątkowego terminu jego 
z Paryża, 


wyjazdu 


Briand był skłony da więgttw? 


Stanowcza postawa Milieranda, 

L. Wiedeń. (Telefonem). Londyński kore- 
spondent „Chicago Tribune“ podaje nastepu- 
jące szczegóły z posiedzenia francuskiej dj 
ministrów, ne którem omawiano stan sprawy | 
górnośląskiej podczas obrad Rady najwyższej. 


było natychmiastowe | 


zwrócił się do Milleranda z zapytaniem: „Cóż 
mam uczynić?" Loucher zwraca uwagę Mille- 
randowi, że Briand okazuje skłonność do kon- 
cesyi na rzecz Anglii. Na to oświadczył Mille- 
rand, że podczas póbytu marszałka Piłsudskie 
go złożył on zapewnienie, że Polska otrzyma 
przynajmniej 40 procent obszaru górnośląskie- 
go. Wszelkie więc ustępstwa musiałyby po- 
ciągnąć za sobą dymisyę Brianda. 


Sprawa górnośląska calkowicie oddana Lidze Dar 
Oświadczenie Lloyda George'a. 
Londyn. (E. E.) W izbie gmin zapytano 

Lloyda Gecrgea, czy Polska i Niemcy będa 

miały swe przedsiawicielstwa w Radzie Ligi. 

Narodów w czasie obrad nad sprawą G. Ślą- 

ska. Na zapytanie to odpowiedział Lloyd Geor- 

ge, że oba te zainieresowańe państwa będą | 
miały możność bronienia przed Radą Ligi | 
swych interesów. Lloyd George zaznaczył w | 

, końcu, że sprawę G. Saska gino calkowicie 

pod zoańrzyciięcie Rally L 


O miejsce obrad Ligi narodów. 


Genewa. (E. E.) Pewne wpływowe polityczne | 
koła koalicyi usilują niedopuścić do tego, by | 
obrady Ligi narodów w sprawie G. Śląska: od- | 
bywały się w Paryżu. Chodzi tutaj oczywiście | | 
o to, by zmniejszyć wpływ Francyi opowiada- | | 


Brand przedstawiając stanowisko Anglii, | jącej się za Polską, na tok obrad Rady Ligi. | 


Irzędowe doniesienie o stanowisku Woch w kwestyi gómoślęckej 


Rzym. (E. E. Radio. 18. 8.) Urzędówo dond- 
szą, że Bononi przy omawianiu na Radzie naj- 
wyższej sprawy górnośląskiej zaznaczył, że z 
panktu widzenia delegacyi włoskiej, należy się 
przy rozstrzygnięciu oprzeć ściśle na wynikach 
płebiscytu z pominięciem wszelkich względów 
politycznych. Należy zaznaczyć, mówił Bono- 
i ponad stron 


por 
polityczną i Posti, aai trafność 
a. Taits, ea goav dodając, że rząd wio 
należy pruośstawiakciowi Wioch 


w radzie Ligi narodów pozostawić najripełniej- 

szą zwobodę. Premier wioski położył nacisk na | 
zakończenie roli, jaką delegaci wioscy odgry- : 

wali w ostatnich posiedzeniach rady najwyższej | 
i wyraził zadowołenie, Że ententa isinieje nadal | 
po konierencyi paryskiej. Zdaniem  Bononiego i: 
sprzymierzeńcy powinni się starać nieustannie o 
zacieśnienie łączących ich więzów przyjażni. 


Niemy woher decyzyi Rady najwyistej, 


Berlin. (E, E.) Polityczne koła berlińskie 
ubolewają(?) nad zwłoką w zrzyęięch | b 
a G. Śląska. Kala te twierdzą, że 
niemiecki przedsięwziął ze swej strony wszyst- taj 
ko, aby nie dopuścić ze stromy niemieckiej do 
jakichkolwiek zaburzeń, wobec czego powodam |* 
wszelkich ewentualnych zaburzeń byłyby. tylko 
naturalnie machinacye polskie. (Charaktery- 
stycznem jest, że rządowe koła niemieckie już 
obecnie przewidują wybuch niepokojów na G. 
Śląsku). 

Berlin. (E. E.) Ganmet Rzeszy zebrai się 16. 
8. popołudniu na narady celem omówienia 
sprawy górnośląskiej i noty Rady najwyższej 
do Niemiec. Rząd wyda prawdopodobnie ode- 
swe de ludności Rzeczy, a zwłaszeza de ludno- 
ści G. Śląska, wzywajęcę ją de spokoju i eù- 


Nauen, PAT. Radio. Jest prawdopodobne, że 
! 6 września miał się zebrać, by 
j jekten fiskałnym, 
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opiye płoty polskiej pracy póreodiąchiej 


Bytom. PAT. Polska prasa górnośląska, oma- 
wiając decyzyę Rady najwyższej, przekazującą 
sprawę Górnego Śląska Radzie Ligi narodów, wy, 
raża powątpiewanie co do dodainich narad "Ligi 
w, sprawie górnośląskiej, Bytomski „Goniec $a- 
ski“ pisze między innemi: 

Dotąd wierzyliśny z całą dobrodzisznością "u 
sprawiedliwy wyrok państw ych, 
mieliśmy nadzieję, że sprawa rozstezygniętą bę- 
dzie sprawiedliwie. Rada najwyższa nie zdecydo: 
wała Się jednak na sprawiediiwy wyrok. Bo de 
tej Rady wchodzą ludzie, którym caodza o to, aby, 
utrzymać się na swoich stanowiskach w kraja. 
Czy Liga narodów jest lepszą? Tak samo w skład 
jej w pierwszym rzędzie wchodzą przywódcy 
stronnictw a nie prawuicy, którzyby trzymali się 
przepisów traktatu pokojowego, polegającego Ba 
ustawach i prawach, Tak samo jak w radzie naj- 
wyższej, w radzie Ligi nartców staną naprze- 
viwko siebie Francya i Anglia, Komisya, jaką 
wyznaczy dla zbadania sprawy górnośląskiej Ei- 
ga narodów, pracować będzie tak samo jak ko- 
misya TZECZOZNAWCÓW rady najwyższej, W piacy 
jej przebijać się będą poglądy i intencye poszcze- 
gólnych 

Katalicza „Gazeta Ludowa" pisze: 


bezpieczeństwo. Żyjemy przecież w czasach ta- 
kich, że już wzniosłe idee, dla jakich powołaną 
została Liga narodów do życia, poczynają tracić 
anaczenie wobec tego, że ta ihStytucya, mająca 
wyobrażać połęgą sprawiedliwości, uważa się 
tylko ma rodzaj wielkiej spółki z ograniczoną od- 
powiedzłalnością, 

Wydawany w duchu polskim a pisany w jezy- 
ka okej bytomski „Oberschiesischer Weg- 
weiser“ : Prasa angielska posiada zdomiość 
tworzenia terminów, aby zasłonić swoje skłon- 
mości kupieckie. W ostatnich czasach stworzona 
tem sporo takich terminów, a mianowicie prawe 
samostanowienia narodów o sobie i fair play. 

Gliwicki „Sztandar“ pisze, że istnieją nawet 
takie oznaki, że chcą nam obciąć nawet część 
powiatu Rybnickiego. Cóż zatem stałoby się ze 
sprawą samostanowienia narodów o sobie? 


_ Hapady Mieiaców na Górnym Siaku powtarzają się. 


Bytom. PAT. Po częściowych napadach w 


liyi E KE - Ta nowa prowokacya mie- 
miecka wywołała wśród ludności polskiej ogro 
mne wzburzenie. 

Bytom. PAT. Ze wszystkich okólic Bytonna 
nadchodzą niepokojące wiadomości, wskazu- 
jące na w, że o iłe wojska angielskie, które 
sprawują włatlzę w Byżomiu į w powiecie, nie 


udziełą wy) R połskiej, ludność bę- 
dzie zmuszona cić się samoobrony: 
m POZZO TOYO OOO OOO 


DO GIMNAZYUM 


KOUDUKACYJNEGO W ŁOMŻY 
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matematyki | HR am 
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Sprawa Wschod. Małopolski 
wobec sytuacyi międzynar. 


(sty Baca Parę zakończyła właśnie | 
swoje obrady. 

Dyktatorska, pozbawiona w historyi nawo- | 
bytnej precedensu, pentarchia skupiająca w | 
swych rękach całokształt międzynarodowej | 
polityki odbyła po raz drugi w bieżącym roku l 
posiedzenie. Z zapartym tchem wsluchūje się | 
opinia całego świata w echa dochodzace z po- | 
ly czuego oiimpa i żywo resonuje tony bez- 
spelacyjnych jego decyzyi i postanowień, z riie- 
miniejszew usprężeniem chwyta drobne same- 
ry : szepty jej zakulisowych ,.pourpariers'. Do 
spraw, które nie stanęły na oficyalnym po- | 
rządku dziennym Rady najwyższej, lecz były, | 
wedie wszelkiego prawdopodobieńsiwa, lema- 
tem jej poufnych pogawędek — należy także 
drażliwy i trudny problem południowo-wscho- 
dmich kresów Rzeczypospolitej. 

Choćbyśmy nie miełi wierzyć w lansowane 
ze strony ukraińskiej przepowiednie proruskiej | 
interwencyi tajemniczego „jednego < premic- 
rów alianckich“, choćbyśmy nie przypisywali | 
wielkiego znaczenia obiegajacej prasę po- | 
głosce o ustępstwach Lloyda Georgea w spra- 
wie wschodnip-galicyjskiej, jako rekonipen- 
acie za niespełnienie francuskich postulatów 
+o do Śląska, to przecież można ze znacznem 
prawdopodobieńtwem powiedzieć, że prsy ba- 
daniu obecnej sytuacyi politycznej pod wpły- 
wem ciągłych protestów ukraińskich Rada naj- 
wyższa zapewne rozpatrywała interesujące nas 
dziś zagadnienie. 

Przy tej sposobności nie od rzeczy będzie 


przypomnieć kontury prawno-międzynarodo- 
wej sytuacyi wschodniej Małopolski. Zasadni- 
czym punktem wyjścia dwuletnich jej perype- 
tyi jest many artykuł 91 traktatu w Sant Ger- 
main en Laye o następującem brzmieniu: 


„Austrya zrzeka się na rzecz w. mocarstw 
przy. i slow. wsz swych praw i tylu- 
łów do terytoryów, które do niej poprzednio na- 


sprzym. i stow. co do wymienionych Wy- 


carstw 
żej lai fale 
Przeniesienie suwerenności na rzecz enienty 
Ww pierwszem zdaniu jest fikcyą prawną, ma- 
jaca jej ułatwić wolną decyzyę co do granic 
państw sukcesyjnych. Z części drugiej WYRY | „__—— 
wa w konsekwencyi, że ostateczne posianowie- 
mie ce do przyszłości powyższego terytoryum 
nałeży wyłącznie do wielkich mocarstw, przy | 
caem nie są one ograniczone żadnym terminem | į 
i zachowują wolną rękę w tym kierunku. Od 
10. IV. 1049, daty traktatu w St. Germain, aż 
do chwili obecnej nie nastąpiła przewidziana 
w artykule 91 decyzya (W tem miejscu chcie- 
łibyśmy nawiasem wspomnieć o prawniczem 
„curiosum“, przedstawiającem w jaskrawem 
świetłe niezdarną robotę dyplomatów ententy. 
Mimo dokonanej via facti inkorporacyi za- 
chodniej Małopolski nie nastąpiło mianowicie 
do dnia dzisiejszego przewidziane w artykule 
91 przeniesienie suwerennych praw nad nią na 
rzecz Polski). W przeciwieństwie do oczywistej 
dlatego milczącej zgody ententy na przy! ucze- 
nie zach. Małopolski do państwowości polskiej, 
nie omieszkała nalomiat Rada najwyższa za- 
kwestyonować z okazyi wojny polsko-ukraiń- 
skiej praw polskich do wschodniej Malopolski. 
Po rozbiciu obrad specyalnej komisyi dla za- 
wieszenia broni, po nieudałych pertraktacyach 
z p. Paderewskiin, powzięła ostatecznie Rada 
najwyższa 28. VI. 1919 decyzyę, w której upo- 
ważnia rząd połski do prowadzenia operacyi 
Mc; skowych dopóty, dopóki wojska polskie nie 


pazino-prawnym 

niej Małopolsce. Dwukrotne późniejsze próby 
Bypiomacyi ententowej ostatecznego rozwiąza- 
uw orawwianej spowwy (dteyzya, Rautuująca 


nowi BZŁENNIE 


i] 
26-łelni mandat z dnia 21 listopada 1919 jak 
ï nieznany datad in extenso projckt sewrski, | 
przedłożony Paa Paderewskiemu w sierpniu 
t920} NEAŚCZELA. | 

Przedstaw łając slam sprawy z punktu widze- 
nia eałeaty, nie można lekceważyć ważnych | 
zmian i przesunięć. klýre okonaly się w cza- | 
sie.ostałnim nie bez pewnych refleksów na in- 
teresującę kas zagadnienie. Mamy na myśli w 
pierwszym rzędzie trakiat ryski. 

Traktał w Rydze, dotychczas jedyny tryumf ' 
naszej dypłomacyi, reguluje samodzielnie gra- | 
nieę polsko-rosyjska ed Dźwiny aż do ujścia 
Zbrucza, pozostawiając po stronie Polski także 
wsch. Małopolskę i uricestwia temsamem fa- 
ktycznie zawarowane w art, 87 traktatu wer- 
salskiego prawó wielkich mocarstw do swobo- 
dnęgo-określenia wschodnich granic Polski. 
Równecześnie zawiefa traktat ryski w att. 3 
solenne zrzeczenie się prąw do iemyloryów na 
zachód od ustałonej granicy ze strony sprzy- 
mierzesyeh rządów rosyjskiej i ukraińskiej so- 
cyalistycznęj republiki rad. Tak więc — pray 
niewątpliwej „„łączności” między sprawą wscho 
dnich kresów a wschodniej Malopolski — po- 
zycya Polski we wschodniej połaci kraju do- 

na Wschodzie nie- 
Zrozumiemy to 

| 

| 


znała przez „fait acompli“ 


pomiernego wzmocnienia, 


| zwłaszcza uwzględniając liberalną i ustępiiwą 


w stosunku do rządów sowieckich politykę 
rządu anżielskiego, a podpis pp. Joffego i Ha- 
neckiego pod traktatem ryskim ma dla rządu 
brytyjskiego, który ostatnio wchodzi w coraz 
ściśłejszy związek z rzadem sowietów (oslatni 
traktat handlowy) znaczenie pierwszorzędne. 


| Przez traktat ryski schodzi chwilowo z areny 


najpoważniejszy pretendent do wschodniej Ga- 
licyi, opierający swe żądania na ważkich pod- 
stawach elnograficznej jej struktury: sowiecki 
rząd ukraiński. 

W slad za Ukraiuą wycofuje się coraz A 
źniej ze sprawy wschodnio-galicy jskiej, w któ- 
rej maczała długo swe ręce, rzeczpospolita cze- 
chosłowacka — co prawda nie bezpośredni 
pretendent, lecz najpoważniejszy protektor | 
uciśnionych „pobratymców“, Poza plecami 
wzburzonej z obu siron granicy czesko-polskiej 
opinii dokonało się w ostatnim czasie pod 
wplywem osobistym p. Skirmunta znaczne 
zbliżenie nietylko w dziedzinie gospodarczej, 
lecz w politycznych stosunkach obu sąsiadów, 
a w szczególnśoci w sprawie obopólnej polityki | 
wobec KĄCIE © mniejszości. Przy znanej | 
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$. 
„jawności* powojennej dypłomacy, tiaa 
stwierdzić, czy nie ulegająca wątpliwości kone 
cesya czeska w sprawie wschodniej Malopola 
ski, mającą odpowiednik w polskim „desinter 
resement" wobec Słowacyi, skondensowała się 
we formie specyalnego układu. Wiele za tego 
przemawia. 

Ohba te niezmiernie ważne zjawiska w naszej 
polityce zagranicznej złożyły się na wzmocaie- 
| nie nadziei polskiego rozwięzania bołęczki 
wschodnio-galicyjskej i na zdystanzowanie 
anlypolskich projektów ententy. 

Ostatnio wspomniane pomysły 2. koza 
się pod wpływem obecnej sytuacyi zajędzyna= 
rodowej do dwóch ewentualności. 

Można wyobrazić sobie przyszłość wachye 
dnej Małopolski poza jej obecną przypależno= 
ścią państwową we formie: 1) zalecanego przez 
Ukraińców w ich obecnej propagandzie pro- 
klamowania jej niepodległości, 2) wysuwanego 
nieraz z autorytatywnej strony alianckiej pao- 
wizoryum, 

Pierwsza ewentuałnośc rue ma wielu Szang 
urzeczywistnienia. Bałkanizacya Europy, spo- 
wodowana doprowadzonem ad absurdum zš- 
stosowaniem zasady samostanowienia -— näe 
usposabia przychylnie wobec idei stworzenia 
nowego członka rodziny narodów. Trudno wye 
obrazić sobie, by Europa zdobyła się na luksus 
dwóch Ukrain z niechybnym zarodkiem przy 
szłych konfliktów przez powołanie do życia 
nowego miniaturowego państewka zachodniej 
Ukrainy, 

Druga ewentualność rowniez nie może bu- 
dziś eniuzyazmu w sferach rzetelniejszej, dalej 
padrzącej dyplomacyi wielkich państw zacho= 
dnich. Brak śmiałej decyzyi, ciągła kompro= 
misowość, budowanie kruchych prowizoryów 
stworzyły w Europie tyle zamieszania, tak za- 
| burzyły alinosferę równowagi i pewności — 
poczynając od Saary a kończąc na Rjece — że 
choćby najprymitywniejsze poczucie odpowie- 
dzialności nie pozwoli entencie obrać tej drogi. 
Niedwuznaczna zgodna opozycya stęsknionej 
za  ostatecznem uregulowaniem ości 
swego kraju całej ludności wschodniej Mało- 
polski przeciw szkodliwej łataninie politycznej 
musi znaleźć posluch, nawet w sferach dyplo- 
macyi angielskiej, której skądinąnd ostatnie 
rozwiązanie z ekspektatywą oddania wchodniej 
Malopolski „przyszłej Rosyi" przypadłoby naj- 
bardziej do smaku. Jakie stąd konsekwencye 
wysnuć należy, o tem w następnym queg 


be > 


MONA amansa W sprawie radowań 7 Liima. 


Wasszawa. PTA. Biuro Prasowe minister- 
stwa-spraw zagranicznych komunikuje: Mini- 
ster spraw zagranicznych wysłał do p. Hy- 
mausa nolę treści następującej: W odpowiedzi 
na noię Waszej Ekscelencyi z dnia 28 lipca 21 
roku rząd polski zmuszony był stwierdzić z ża- 
lem, że sianowisko zajęte przez rząd kowień- 
ski w odpowiedzi na uchwałę Rady Ligi naro- 
dów z dnia 28 czerwca 1921 roku jest tego ro- 
dzaju, że niweczy pozytywne rezultaty, osią- 
grięlie podczas rokowań. Zresztą stanowisko 
to jest analogiczne do oparu, który dnia 3-go 
iaarca br. uniemożliwił wykonanie sprawie- 
dliwej uchwały Rady Ligi w sprawie konsul- 
tacyi ludowej na teryioryum spornem. Rząd 
kowienski niema zamiaru uregulować sporu 
o Wilno w sposób przyjazny i daje się skłonić 
do wykorzysiania obecnej syituacyi kontypuo- 
wania na swojem terytoryum antydemokraty- 
czej polityki ekstermimacyjnej do ludności pol- 
skiej. Rezultatem tego jest, że wszystkie zo- 
bowiązania i wszystkie ustępstwa, na które do- 
tychczas zgodził się rząd polski i łudność wi- 
leńska w nadziei dościa do porozumienia, speł- 
zły na niczem. Uwzględniając, że ścisła wspól- 
praca Polski i Lilwy odpowiada żywotnym in- 
teresom narodów, rząd polski polecił swojemu 
delegatowi przyj Lidze marodów, profesorowi 
Aszkenazemau, udać się do Genewy dnia SA 
sierpttia br., aby mógł dać infozmacy potrze- 
bne do opracowania raporti 


Zakończenie obrad zjazda samorządów Litwy średk. 


Wiłno, PAT. Dzisiejsze dalsze obrady zjazdu 
ciał samorządowych Wileńszczyzny obejmowały 
debatę polityczną. Po referatach o stosuniku ciał 
samorządowych do gen. Żeligowskiego, o sto 
sunku do Rzeczypospolitej ; o kwesłyi wyborów, 
przeprowadzono dyskusyę, podczas której Sw 
dziński poruszył kwestyę Zydów, którzy opowie- 
dzą się za Polską, choć teras milczą, z obawy 
przed represyami Po złożeniu hobiu Józefowi 
Piłsudskiemu, przyjęto wniosek Czarnowskiego, 
aby zgromadzenie było powołane do decydowania 
o pizynaleźności państwowej. Następnie postano- 
wiomo wybrać radę wykonawczą zjazdu, złożoną 
z 16 członków. Radę wybierze zjazd z pośród kan 
dytatów zgłoszonych przez ciała samorządowe. 
Rada zbierać się będzie w razie potrzeby. 

Zjazd powziął rezołucyę oświadczającą, że lud- 
mość Wileńszczyzny nie żywi żadnych zaborczych 
aamiarów względem rządu litewskiego, lecz od- 
mawia mau prawa rozciągania swej organizacył 
państwowej na zamie zamieszkałe przez ludność 
polską. Zjazd zakłada protesi przeciw ekstermi. 
Dacyjnej politce litewskiej. 

Wkońcu Zjazd uchwalił bold da naczelnika 
państwa, dla sejmu i dła obrońców ojczyzny 
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Czy wobec nowej fali? 
Kraków, 17 sierpnia. 
(gs) Od czasu do czasu ponawia się na ła- 
mach prasy antysemickiej pomruk  złowróże- 
boy did nas Żydów. Jest to zawsze dowód, że 
Mzieś w kraju, w tajnej kuźni antysemickiej, 
|ukrytej, czy w lokalu „Rozwoju“, czy też w 


Baao sesh anonimowego Komitetu na- 
5 wiarę naciśnięto na guzik z ha- 


e gamet, ocjekające osi parze świa- 
lomem eszczerstwem, pługawem kłamstwem. 


daj €”a-kodsie Wirty; Jali podda. 
— i jest paragraf, zakazujący wzywania do 
t ilei jednej esci ludności iw 
Gragiej. 


Rząd milczy, a gdy ten, peryodycznie pond- 
wiającyi się zasiew, znowu plon wyda, rząd bę- 
dzie spokojnie badał wypadki, o „których ssa 
eyalnie dotad nie będzie miał wiadomości", 

tymczasem łzy żydowskie ciec będą, godna 
Zydów będzie deptaną, mienie na szwank na- 
rażone. 
„ Rząd milczy = u korowód piekielny zbro- 
finiczej propagandy hasa sobie swobodnie po 
łamach gazet, krwi żądny. 


ła skutkom takiej, aż nadio przejrzystej kam- 
| S ad jary > za ie 


p: zPEERAPEA la 


kadne argumenty utylitaryzzmu państwowego, | 


bo mamy dość tych argumentów — dzień w 
dzień powtarzanych. 
Wołamy w imię tej zasady, na któej opiera 
Bię każde państwo: Justitia fundamentum re- 
gnorum. 
Rząd dotąd nie spełnia swego obowiązku — — 
Czekamy, 


n mnane an aa a NW z 


2 LITERATURY. HAUKI | SZTORI. 


L literatury o „Bybaki” ’). 


Wśród powodzi lileratary, wywołanej nieby- 
wałym u nas sukcesem scenicznym  „„Dybuka” 
łAnskiego, zwróciła ma siebie szczególniejszą u- 
wagę broszura Wanwilda. Jest ona nie iy 
negatywną oceną dramatu, reżysera i krytyków; 
jest także negatywnym objawem psychologicze 
aym sama przez się, smntnym — chot dobrze 
srozumiałym, Brak „Pathos der Distanz“ wo- 


bec wybitnych tworów własnej kultury — jest | 
gjaw.skiem bardzo powszedniem u żydów golu- | 


sowych; zazdrość literacka i dążenie do popular- 
mości przes szukanie plam na słońcu — jest rze- 
caa nię tylko u nas, lecu wszędzie często napoły- 
ana. 

Zobaczymy późmiej. czem Wanwild uzasadnia 
niezwykłe powodzenie „Dybuka”. Dla nas, ludzi 
prosiych, dostępnych jeszcze dla 
eniuzyazmu, rzecz wydaje się o wiele prostszą 
i pozbawioną tak daleko idących psychołogicz- 
nych komplikacyi. | Dla nas,,Dybuk" jest pierw- 
Rzym żydowskim, dramatem o prawdziwie ewro- 
pejskiem niveau; wobec obniżenia się iego niveau 
w oslatnich latach wydaje nam się nawet, że dra- 
mat Anaskiego leży ponad poziomem  dramalu 
europejskiego lat EM Problem jest wybi- 
tuy, wykonanie artystyczne, szczegóły wysoce-©- 
ryginalne, podłoże głębokie i szczerze-żydow- 
ekie; jakiekolwiek wymagania stawialiśmy do 
dramatu żydowskiego ~- „Dybuk'” przeszedł nasze 
oczekiwania. Trapa wileńska, a za nią teatr łódz. 


m. Wauwild, Pseudo-Kunat un Psendo-Kri- 
IE, LM Ma.” 


niezważonego | 


| 


Rząd, który profylaktycznie nie przeciwdzia- | benevolenliam żydowskiej opinii pubłicznej 


EE 


Zydzi a spis ludności. 


Okólnik żydowskiej Rady Narodowej. 


W związku z pk się odbyć 3% września 
powszechnym ludności. Tymcz. Zyd 
Rada Narodowa tpamiali do wszystkich gmin ży- 
dowskich następujący 
„Dnia 30. września przeprowadzony zosiaje 
powszechny spis ladności wszystkich obywateli 


gmuszali obywateli Zydów 
mułarzach narodowości a az Nie powinniście 
ułedz ani obawiać się żadnych gróźb i wpisywać 


Co do języka, to podawać należy język hebraj- 
ski lab żydowaki. Pierwszy jesi językiem naszej 


ZE SWIATA ZYDOWSKIEGO. 


Paiemika pogromczyków. 


Na łamach „Najer Hajatu" dziwna loczy się 
polemika. Oto biorą w niej udział dwaj „oswobo- 
dziciełe*, którzy pod pozorem tej swojej misyi 
tyle niewinnej krwi żydowskiej przelali, znacząc 
śladami jej całe obszary wschodnich rubieży Rze- 
czypospolitej. Sawinkow i Bałachowicz. Zwłasz- 
cza ten ostatni, generał Bułak-Bałachowicz, stał 
się w ulicy żydowskiej synonimem okrucieństwa, 
groza i postrachem dla miast à miasteczek ży- 
dowskich na kresach. 1 obo ieraz powaśniwszy 
się, wytaczają sobie dwaj ci mężowie wzajemne 
żale na łamach — o ironio! — żydowskiego pi- 
sma. Świadczy to tylko o nieszczerości obu tych 
ludzi, którzy słowa swoje pisali ad BR | 

j= 
dać bardzo im nie rękę jest żywiołowa niechęć 
mas żydowskich, jaką ku sobie wzbudzii. Trzeba 
więc działać, trzeba wystąpić z „rewelacyami” — 
rozumuje spółka Balachowicz-Sawiakow. 

Wynurzenia Sawinkowa mane są czytelnikom. 
Podaliśmy je w jednym z ostatnich numerów na- 
szego pisma, Obecnie zaś wystąpił do generalnej 
rozprawy z przeciwnikiem Balachowicz w liście, 
iadRSTwyń do redakcyi „Najer Hajniu“. 

Cała polemika oraz argumenty, jakimi posu- 
gują się obie spierające się skrony, pozbawione 
są jakichkolwiek momentów, godnych uwagi. Oto 
Sawinkow zwala winę za rzezie na Bałachowicza 
i naodwrót. Zwłaszcza Bałachowicz usiłuje ode- 
grać rolę.. niewiniątka. Ich to dziełem (scil. ad- 
harentów Sawinkowa) są ostatnie pogromy — 
pisze w liście swoim Bałachowicz. 


hietocyi, p mazzej kuliury wa całym swig- 
ele; 
ita pas kzykiem ym mas żydowa 


naszych i sióstr. Krwi ich, peage 12 
pomstę, nie zmażą polemiki gazeciarzkie. A 
krwi tej wciąż nas jeszcze dochodzi... 


Dementi nialsierymm spraw żydowskich w Rowi 


Kowo. (ŻBK.) Departament prasowy przy 
ministeryam spraw Żydowskich na Litwie prosi 
nas o zawiadomienie, że wiadomość o rzekomych 
pr eh antyżydowskich w Kownude są mie: 


Hirya ratownicza w Rogi a Żyd, 


Ryga. (ŻBK.). W skład centralnego komiteta 
ratowniczego w Moskwie, który to komitet Kozy 


ki (a w pewnej mierze i inne trupy) — SUWERENNE EEC e dawni laki | emc ina aa ion AE re- | jednak innym Iachowcom bamu twiexducniu 
żyseryi Dawida Hermana — wykonały mó gia 
zapełnemu zadowoleniu czynników miaradajn; Jeżeli Waawiła kuja r Ha- 
Inteligencya żydowska — we wsaelkiem zrogu- | mana A nic przeciw Lamas o iip wyso, 
mieniu tego słowa — odczuwa już od długiego | dy jego nie są osobiście skierowane przeciw Kur 
czasu lęsknotę za dobrym teatrem żydowskim, ti. (którego nazywa swym preg- 
takim, który Ea wyrazem własnej kuliury, nie | jacielem!) i są trzymane rzeczowo. Jednakże tysi 
obrażałby j ak nabranego w Europie poczucia | zarzutów rzeczowych jest właśnie bardzo male ł 
estetycznego. | „Dybuk” dał inteligencyi naszej po | nie są one zbyt wnżące. Może prawdą jesi, ża 
raz pierwsz ść entuzyazmowania Sie | Herman nie wyzyskał wszystkich możliwości sce- 
leairem żydowskim; sposobności tej inteligencya | niczuych i nie dokonał cudów w scoată masg- 
nasza chętnie użyła į pilnie przedstawienia „Dy- — , jak wiadomo, reżyser ma najwię- 
buka“ odwiedzała. Inteligencya pociągnęła za | ksze peie do popisywania się; myślę jednak, $o 
soba płułokracyę i masy ludności — i sukces był,| i tu niema po stronie Hermana tak wi VEN 
gotowy. Tak się stało i dobrze, że się tak stąło/ | jeżeli się uwzględni, że masiał on sjim: A Tak- 
Autor i wykonawcy na ten sukces zasłużyli. Kry- | tycmemi denemi: ze szczupłą rampą j 
tycy teatralni — fachowcy i dyletanei — poddali personalem ; jei „Dybak* Eo 
się ogólnemu nasirojowi entuzyasiycznemu i Wy- | dzie sobie jakąś większą sceną, dadzą się te Jro- 
powiedzieli się o ieatralnej nowości w różnych | ki naprawić; pozatem będzie tu połe do popisów 
superlatywach — każdy, jak umiał — mniej lub | dla innego reżysera. Słusznym jest też zarzut cą 


więcej ładnie, z mniejszem lub większem znaw- 
stwein rzeczy. 
Zaznaczam z góry, że mie jestem fachowcem i 
nie umiem określić, ile zasługi w sukcesie „DY- 
buka” przypada na udział reżysera Hermana. 
Mnie osobiście zdawało się zawsze, że Herman | 
przyswajał sobie znaczna część laurów, któce 
były przeznaczone dla kogo innego: dla autora i 
artystów. Toteż rozchorował się niełada na ma- 
nię wielkości: zaczął wygłaszać teorelyczne mo- 
wy i pokłócił się z trupą wiieńską. Tymczasem 
mnie jeszcze wciąż wydaje się, że „Dybuk" udał 
się nie z powodu zmian, jakich dokonał Herman 
w oryginalnym tekscie, 1ecz mimo tych zmian. 
Co do tego możliwa jest dyskusya. Powiedzia- 
łem, że nie jestem fachowcem. Fachowcy uparcie 
utrzymują, że Herman dokonał cudów reżysmery!. 
Zapewne nie bez powoda tak twierdzą. Wolno 
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ł i niezawsze tam, e t wis 

tnie potrzeba bylo. wy RE 
Abe Wanwiłd nie krydyłczje Hermana, 

widocznie papastaj 

wnie do jego teoretycznych 
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zada 
wywolała z A jak Wc Ts = 
poiu, z jaką siłą” naprawdę reżysacya Bior- 
mana nie wrażenia, i te barame siine- 
go? Czy jedyną godną odpowiedzią na uryulniie= 
nie tak epok sztóżi — a nas yan 
ma DE a 
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2 PALE LESTYNY. 


Prozydnm Waad Leumi n Wysokiego Komisarza, 


Jerozołima. Do Wysokiego Komisarza udali 
mę członkowie prezydrum Waad Leunu pp. 


dr. Jakób Thon i Jelin, którzy przed'ożyłł nm | 


szereg poslidatów, doiwxzących trudności, na 
akie napotykają obywatele palestynscy, wy jeż- 
dżający zagranicę, dalej Śledztwa i rozpraw 
sądowych w sprawie zajść majowych, wre- 
szeie zażądała dełegaeya, by rząd poczynił na- 
łeżyte ułatwienia budowy domów w kraju. 


Bowy przedstawie! Zydów w Radzie przybocznej. 
Jerozolima, (ż. B. K.) Na miesce p. Ben- 
Zwiego, który zrzekł się swego urzędu, wy- 
znaczył Wysoki Komisarz na członka Rady 
przybocznej (Adrisory cuncił) p. Eisenberga, 
kolonistę z Rechobot. Kandydatura ta jesi per- 
sonalną, ponieważ Waad Leumi nie wyzna- 
czył nikogo w miejsce p. Ben-Źwiego. 
Nowe wydawnictwo hebrajskie. 
L. Wiedeń. (Telefonem). Z Jerozolimy do- 


noszą: Na zebraniu literatów hebrajskich z | 


Ukrainy uchwalono utworzyć nowy naklad dla | 


klasycznej literatury hebrajskiej. 
Rozporządzenie w sprawie banków. 


Jerozolima. (ż. B. K.) Na ostatniem pwsie- | 


dzeniu Rady przybocznej wniósł przedstawiciel 
rządu, p. Beutwich, projekt rozporządzenia w 
sprawie instytucyi bankowych w Palestynie. 
Jak wiadomo, istniał przez cały czas oku- 
pacyi zakaz otwierania nowych banków. Obe- 
cnie zakaz ten zosłanie zniesiony z tem jednak 
zastrzeżeniem, że banki nowoutworzone i fi- 
Me zagranicznych instytucyi bankowych pod- 
legać będą kontroli rządowej. Jedynie ograni- 
czenie ich działalności polegać będzie na tem. 


że nie będzie im przysługiwało prawo eunisyi : 


banknotów pieniężnych. 
Projekt rozporządzenia został przez Radę 
przyboczną zatwierdzony. 


mości przy wyjeńdie z Palestyny. 


Jerozolima. Jak donosi „,Haarec”, nadeszła | 


de Jerozolimy wiadomość o tem, że osobom, 
posiadajagm paszporty palestyńskie, czyni się 
Aleksandnyi 


przy wsiadaniu ua | 


EE TN pozwól się 


esobom tym wylądować, a ponadto EE i 
wie: austryacki, niemiecki, polski i ioni nie | 


zezwalają im na przejazd przez odnośne tery- 
torya. 

Doniesiono zarazem, że nząd polski zawia- 
domił, iż pod tym jedynie warunkiem wyda- 
wać będzie paszporty do Palestyny, że dana 


„KOMY DZIENNIK 


osoba zobowiąże sie 
Polski. 

Wskutek tych ograniczeń wyilonilo się dla | 
palestyńskich delegatów na Kongres syouski, | 
posiadających paszporty Pdlest ńskie, cały 
szereg trudności. Wprawdzie rząd czesko-sło- 
wacki poczynił dia nich wszelkie udogodaie- 
nia, natomiast jednak, kraje sąsiadujące z, 
Czecho-Słowacya nie pozwalają im na prze- | 


skazanie pogrowńizyka arabskiego. 


scryzólima. (4. B. K.) Tutejszy sąd skazał 
przywódcę napadu na żydowskie kolonic, Abu 
Kisbka na 10 lat robot przymusowych. 


Dokocłą kongresu. 
WYBORY DELEGATÓW 

na kongres w zach. Małopolsce i Śląsku odbyły 
się w niedzicle dnia 15 bm. Dotąd nadeszły do 
Centralnej komisyi wyborczej w Krakowie rela- 
eye z miast bliżej Krakowa położonych, nie da- 
jące jeszcze obrazu co do wyniku wyborów. Z ca- 
lego szeregu miast większych (Rzeszów, Jaro- | 
sław, Nowy Sącz, Bielsko, Przemyśl) i dziesiątek | 
wniejszycj: miejscowości wyniki wyborów jeszcze | 
nie nadeszły Udział w wyborach był bardzo nie- 
równoinierny. W niektórych miejscowościach do- 
cnodził do 85% szeklowców (Chrzanów), w in- 
nych był słabszy. Na ogół frekwencya znaczna. 


WYBORY MIZRACHISTÓW NA KONGRES. 


Dzis odbywają sie w Krakowie wybory dele- 
gatlów federacyi Mizrachi na XII. kongres syoń 
ski w Karlisbadzie. 


Przed Jul. kongresem sycńskim, 


Kartskad. Biuro prasowe XIl. kongresu syoni- 
stycznego w Karlsbadzie komunikuje: 

W dnin i-ym września rozpocznie się w Karls- 
badzie dwunasty, po kongresie w r. 1897. w Ba- 
zyłei wszechświalowy kon$res syonisłyczny. 

Wedie olrzymanych ostatnio sprawozdaiń, prze- 
szło milion Żydów zdokyło sobie przez nabycie 
szekła prawo wyborcze na kongres. W Karlsba- 
dzie spotkają się delegaci ze wszysikich części 
świata. Oczekiwana jest bardzo liczna delegacya 
z Ameryki, a szczególnie zainieresowanie budzł 
delegacya, która jest w drodze z Rosyi sowiec- 
kiej i która dosięgnie prawie 70 osób. 

Ogólna liczba delegatów na kongresie karls- 
badzkim wynosi okolo 600. Wiele tysięcy zamó- 
wień na bilety dla gości świadczy, że wielka sala 
leairalna ,Schūizenhaus“ okaże się zbył małą, 

Wiele organizacyi zgłosiło swój udział w kon- 
gresie. Przewidywany jest uroczysty turniej żyd. 
związków sporiowych. Wolna scena żyd. z Wie- 
dnia wystawi szereg rzeczy w miejskim teatrze, 
Orkiestra „Hakoach“ z Wiednia wykona wielki 
koncert symfoniczny, p. Lia Rozen, znana recyta- 
torka Biblii odczyta urywki z Biblii, p. Marcin 
Buber wygłosi kilka odczytów itd. 

Republika Czechosłowacka wykazuje najwięk- 


zaniechać powrotu de ir" zainteresowanie dła kongresu. Wszełkim ask 


basadom i konsuiom polecono czynić największą 
ulgi nczesinikom kongresu w otrzymywaniu pa. 
szporiów, również z dużych ulg korzysta: będą 
delegaci ns kolejach czechosłowackich. 

Rządy niemiecki i ausiryacki ze swej strony Zae 
rządziły, by wyjeżdżającym na kongres delega 
tom mie robić trudności w wydawaniu wizy. Pra: 
Sa calęgo świata poswięca kongresowi Mhardzą 
viele uwagi, Prawie wszystkie więksae ajencyQ 
telegraficzne oraz wybilne światowe gazety wyp 
znaczyły swoich sprawozdawców na konłerencyę, 
Zarząd Kongresu bedzie wydawał podczas kom- 
gresu dziennik „Kongresszeiiung”, który będzie 
zawierał obszerne sprawozdanie 2 posiedzeń 
koulerencyi. 

Ambasady i konsulaty czecho-słówack$e m. i. w 
Warszawie, Krakowie, Poznaniu, otrzytaały zle» 
cenie z czechogłowackiego ministerstwa dla 
spraw zagranicznych, by zmniejszyły © W prac. 
należiwści za wizę do karłsbadu. 

Wizę można olrzymać nie tylko osobiście, ała 
równiea za pośrednictwem miejscowej 
cyi syouislycznej (o ile w danem mieście jest kom- 
sulat czechosłowacki.). 

Podobnież ułatwienia w wydawaniu wiz pzy» 
rzekł rząd austryacki, 

jedną wspólną wizę może otrzymać szereg @- 
sób, o ile nądeśle w krótkim czasie listę ced, pe 
twierdzoną przez władze miejskie. 

Na czechoslowackich kolejach, bilet doi m 
Karlsbadu będzie kosztował o jedną trzecią nmiej 
od ceny nominalnej. 

Zamówienia na mieszkania należy nadsyłać w 
najbliższym czasie do biura XIL kongresu sya- 
nistycznego w Karlsbadzie. 


UROCZYSTOŚCI I URZĄDZENIA KONGREGQ- 
WE W KARISBADZIE. 


Chwilowo planuje się z okazyi kongresu nastę- 
pujące przedsięwzięcia: 

Czwartek 1 września: Dzień kwiatka, więczo- 
rem uroczystość urządzona przez Żyd. Puntasa 
Narodowy w sali kurhauzu. 

Sobota 3 września: Rano o godz. 6 uroczyste 
nabożeństwo w synagodze, wieczorem o godz. 8:41 
meeting w sali Webera. 

Niedziela 4 września: Popołudniu o goda 2 u- 
roczystość gimnastyczna. 

Poniedzialek 5 września: Wieczorem © godz. 
814 wykład dra Marcina Buhera na temat: Na- 
cyonalizm* w sali ktrhauzu 

Czwartek 8 września: Popołudniu zawody spor- 
towe (na placu żyd. zwiazku ) Wio- 
czorem o godz. 8;4 hebrajski meeting w sałi kur- 
hauzu. 

Sobola 1Ówrześnia: Wieczorem o 84% mectiną 
(sala Webera). 

Lista wymienionych wyżej przedsięwzięć nig 
jest jeszcze kompleiną i będzie uzupełnioną pó- 
źniejszemi informacyami. 

MIĘDZYNARODOWĄ WYSTAWĘ  KBIĄŻEW 
urządza z okazyi XII kongresu e TCRS6” = 
Karlsbadzie stowarzyszenie Œa handłu księgar= 
skiego i przedmiotów sziuki w Berlinie wspól. 
nie z wydawnictwami Jitdischer V. i Wełt-V. vE 


stawa poda zupełny przegląd najważniejszych l. 


wycieczek, poprosiła grubiaństyy? Gdzie słuszność 
t gdzie W 

Ale Wanwiłd nie mógł zachować taktu wobec 
reżysera, jeżeli nie zdobył się nawet na taktownie 
traktowanie autora. Wprawdzie zaraz na wstępie 


gdzie Wanwiłd tłumaczy przyczyny 
„Dybuk* osiągnął: „Bez wątpienia podziałała ta 
szczególnie Śmierć autora, „ladny pogrzeb, spra- 


szernie uzasadniona, „oryginalna“ teorya kryty- 
ka: „Dybuk“ miał sukces, ponieważ zagrał na a- 
tawistycznych instynktach publiczności: na jej 
nieświadomej skłonności do przesądów, SPA 
cza przesądów religijnych. 

A więc nie wewnętrzne artystyczne kwalitiku. 
cye utworu zapewniły mu sukces — lecz konjun- 
kiura i dzikie instynkty publiki, Nie bardzo to 

e dła autora. 

Krytyk, podaje treść dramata, zaopatruje go 
w szereg uwag, które często robią wrażenie tzw. 
w jęz. żydowskim „Kloc-Kaszes”. (pytania_głun-_ 
kewaia). Dlaczego nieboszczyk. Nisęn-ben-Riwke 
objawił się we śnie rabinowi, a nie Senderowi? 
Dlaczego nie uczynił tego wcześniej? Dlaczego.. 
itd. „Treść mie jest „PA, dużo rzeczy jest 
„Niema problemów, są 

widział 


estetyczne podtažnipig ale dla istoty tragizmu 
„Charakterystyka osób nie zaw- 


lyw ,, 


dlaczego.. 
związku z akcyą (1), jest tylko „rytmicznym mo- 


tywem", a me problemem. al J 
Niema wie jednego cieplejszego słowa u- 
y zbadow. pierw- 


„się z hebrajskich 


krytyki prawie Smaęgę tnie 
W żydowskiej literaturze — która tyle naśmiewa 
„„maskiłim* — ten m, czysto 


naci 
lysy Caoba C 

ników. 

Tilusiracya: W naszej broszurce, która ma af 


tyka, nawet gramatyka łucińska. Tyłe „Eeropy? 
anfodydakta musi cytować, aby legitymować siq 


jako powaga 

I jaka jest rzeczywista konieczność tych cyt» 
tów? Aby wykazać ignorancye swego kolegi Kar- 
niema przytacza Waswild, że pieząc rem S 


bir. 216 


a me m. 


ferackich publikacyj lat oslainich w języka he- | 


Brajskim, żydowskim i rosyjskim. 
Z literatury niemieckiej, 
skiej będą na wystawie reprezentowane wszyst- 


čie dosłępne dzieln, które zajmuja się ei 


mi żydowskimi 

Poxa tem wysiawa obejmie bogaty wybór ksi 
luk nikanieckich od roku 1914: wreszcie urządzi 
nę kołłektywna wystuwe najpowaźniejszych W7- 
kawniciw niemieckich 

Szczególnie licznie będą  uwzglednia 
bibliograficzne i druki luksusowe. 

Wystawa będzie dostepna dla wszystkiełi bez 
uperyalnego wstępu. 


ane dzieła 


Przeglad polityczny. 


| mma | 


zjazd ur'!eński przeciw żącdianiom 
Ligi narodów. 

du posiedzeniu sejmików powialowych i rady 
baiejskiej miasia Wilna z dniu 15 bm, zebrani 
przyjęli rezołucye: 

Zjazd samorządów ziemi wileńskiej stwierdza 
Mroczyście, że czyn generała Żeligowskiego z 
mia 9 października 1920 r. odpowiada calkowi- 
wię uczuciom i woli ludności miejscowej w stosun: 
ka do narzucon*go jej wskutek traktatu litewsko- 
kolszewickiego narodu litewskiego i że stworzo- 
My przez ezyn ten stan rzeczy znajduje wielkie 

parołe wśród większości mieszkańców kraju. 

gen. Żeligowskiego i jego żołoierzy uwolnił 
większą część kraju od wrogiej okupacyi rzadu 
Gowieńskiego i ludność żywiąc do gen. Żeligow- 
skiego i jego czynności całkowiie zaufanie, ocze- 
kuje od niego i nadal skutecznej obrony kraju 
przeciw wszelkim zamachom z zewnąlrz. Biorąc 
$od uwagę, że żądanie Rady Ligi Narodów doty- 
<zą rozbrojenia wojska generała Żeligowskiego i 
wycofania z jego armii i adminisiracyi nielicz- 
aych zreszta elementów polskich, niepochodza- 


] 
d 


angielskiej i franceu- | 


€ych z tego kraju, nie może być przyjęte, gdyż po | 


Kody te zadanie to jest postawione w chwili. 
los kraju nie jest przesądzony, kiedy woj. 
Ska Taat kowieńskiego sloją u wrót Wilna, po 
rugis Liga Narodów nie może dać decydującej 
Kwarancyi, co do bezpitczeństwa kraju, ponieważ 
Badania jej, zgłoszone n rządu kowieńskiego, jak 
Baprzykład w sprawie zmniejszenia składu armii 
iej i wycofania z nad linii kołejowej Wil- 
Ro-Grodno, nie byly przez ten o na, 
t a ludności w pasie neutralnym, znajdu- 
ho; we [Ba władzą komisyi konirolującej Ligi 
Narodów, urąga wszelkim pojęciom ładu społecz- 
Rego, dalej biorąc pod uwagę, że każdy Polak 
z względu na dzielnicę, z której pochodzi, ma 
Prawo obrony całości ziemi polskiej i uczestni- 
Czenia w pracach organów — Żądania Ligi Naro- 
zawarte w uchwale, z dnia 28 czerwca br. 

i podkreśla, 


AE wowaęsaeęo ale również izi tej czę- 


“sånna i Tamar” Asza mówił o todze, która 
jeż dła czasów Dawida jest anachronizmem, 
Dawid żył — jak powiadają Graetz, Welihau- 
Begołd i Hommel — około r. 1000 przed nar. 
. Czyżby nie można tu galeryi nazwisk uzu- 
ic? Przecież to, że Dawid żył ok. r. 1000, mo- 
znaleść także u Wincklera, Edwarda "Mey- 


SIĘ Wanwildowi, że użyty u Karhininsa 
jest plecnazmem. Już się 
Wiematown większe grzechy zdarzały. Nasz uczony 
yrost pastwi się mad tą ignorancyą sweg^ ko- 
ke I oto jak go „bije“: „Takie słowo, jak „„my- 
podlega prawu nomina substantiva appel- 
albo nomina substantiva collectiva. Orze- 
(I) jest zupełnie zbyteczne”. Może ktoś ten 
Nywód gramatyczny rozumie? Czy niema w nim 
esięć razy tyle ignorancyi, ile w. „micie reli- 
uym”, który nas zupełnie nie razi? 
Rozwodzę się tyle nad broszurką. która tego 
Wuolutnie nie warta, tylko w tym cełu, aby na- 


b 


pejczyka, naprawdę nim jest; Że nie każdy, 
Z krytykuje, Pe adera (e RE pala 
że czytelnik e nadal z tymsamym en 
zde odwiedzać przedstawienia „Dybuka”, któ- 
Ma 


w sobie sto razy tyłe „Europy“, ie tysiąc 
żydowskich — 


Wropeiayków” krytyków pe- 
? sdtorameniu. 
Dr. Jeremiasz Fronkel. 
o osiaac 


NOWY SBSZIŁEAMIM 


a m Rn m ZA O Nim NA DZ A MDE EA | ma 


zoslalo urzeczywistnione. Pragnąc raz wresacie 
polożyć kres stanowi miepewności, trwającemu 
Rodi zjazd zwraca się do gen. Żeligowskiego 
A prosba o zwołanie na terytoryum, podlegającem 
jego władzy, specyalnego zgromadzenia w tyn 
celn wybranych przedstawiciełi, w celu orzecze- 
nia przynależności pańsiwowej lego obszeru. 


Sowiety a zbliżenie polsko-czeskie. 


Organ praski „Pondelnik" ogłasza  reieral 
przeslany wedle jego wiadomości ostatnio przez | 
rosyjski komisaryat dla spraw zgranicznych , 
radzie komisarzy ludowych, podpisany m. i. | 
przez obecnego przedstawiciela Rosyi w War- | 


| 
| 
| 


szawie Karachana. Wspomniany referat pod- 
kreśla, że w Czechosłowacyi Rosya sowiecka 
powinna widzieć nie tylko przeciwnika w po- | 
lityce spolecznej lecz i wroga politycznego. Ro- 
sya jesl bardzo zagrożona -- wywodzi autor | 
referalu — przez akcyę czesko-słowacką, ma- 
jacą na celu zbliżenie z Polska, co znacznie 
przyczyni się do wzomcnienia stanowiska tej | 
ostaniej. Toteż domaga się referenl, by przed- 
sięwziąć koniecznie środki, dla uniemośliwie- 
nia przyjaźni czesko-połskiej. 


Rzekoóme tajne ukiacy angietskie. 


Ponawiają się wciaź senzacyjne wiadomości © 
zawarciu przez Anglię tajnych układów, temi zo- 
howiązaniami nawet objaśniaja np. stanowisko 
obecne Lloyd George'a w sprawie górnośląskiej. 
Najnowsza wersyę podają dwa pisma paryskie: | 


„Matin“ i „Libre Parole“, 

W głównych zarysach rzecz przedstawia się jak 
następuje: 

Rosya sowiecka daje rozlegle koncesye rolniczo 
przemysłowe na Ukrainie prawobrzeżnej Angiel- 
skiej Kompanii, mającej prawa wrzymywać wła- | 
spą armię na wskazanem terytoryum. Anglia 20- 
bowiązuje się wobec sowietów nie dzialać na ich | 
szkodę, do eksploalacyi zaś swoich koncesyi do- 
puszcza Niemcy, które biorą też główny ciężar | 
zorganizowania wspomnianej armii, 

Wzamian ża to Anglia pozwoli Niemcom ode- 
rwać od Polski korytarz gdański, czyli Pomorze 
i dwa okręgi Poznańskiego pod warunkiem, że 
Niemcy uznają niepodległość Polski i za dwa o- | 
kręgi wielkopolskie ustapia ostatniej dwa okręgi 
górnośląskie: pszczynski i rybnicki. Niemcy za- 
żądać nadio mogą od Polski sprostowania grani- 
cy na rzecz Litwy (Wilno), od Francyi zaś zrze- 
czenia się wszelkich odszkodowań i usunięcia 
wojsk z niemieckich terytoryów okupowanych z 
wyjątkiem Alzacyi i Lotaryngii, które przy Fran- 
cyi pozosianą, 

Anglia zobowiązuje się na wypadek wojny pol- 
sko-niemieckiej nie dopuścić, by Francya przy- 
szła Polakom z pomocą orężna, jeśli tylko Niem- 
cy mie wezwą Rosyi sowieckiej do interwencyi. 
Wzamian za te usługi Niemcy zaprzestana wszel- 
kich działań na szkodę Anglii, jakoto popierania 
Turków w Azyi Mniejszej, Irlandczyków i Hin. 
dusów. 

Wobec aż nadto senzacyjnego charakteru lych 
rewelacyi trudno uwierzyć w prawdziwość ich | 
zapodań. 

Jugosiowiańskie curiosum usta- 
WOW. 


Dnia1. sierpnia przyjęła „Konstytuania jugosio- | 
wiańska 190 głosami przeciw 54, przy absencyi | 
reszty, tj. 177 posłów, ustawę „o bezpieczeń- | 
stwie i porządku w państwie”, skierowaną w | 
pierwszym rzędzie przeciw ruchowi komuni stycz- 
nemu oraz przeciw ruchowi narodówościowemu, 
dającemu się zauważyć w „uowych krajach", ej 
w Macedonii, Albanii, Chorwacyi, Slawonii i 
Czarnogórzu. 

Artykuł 1-szy określa, co uważać się będzie w | 
myśl kodeksu karnego za zbrodnię. Za zbrodnię | 
w myśl kodeksu karnego uważać się będzie co na- 


stępuje: Wszelkie pisanie, drukowanie, rozsze- 
rzanie książek, gazet, plakatów, prokłamacyi, ce- 
lem wywołania nienawiści przeciw państwu i or- 
ganom wykonawczym. 

Artykuł trzeci powiada: „„,Cełem schwytania 
zbrodniarzy można w gminach, w których się 
zbrodniarze ukazują, zburzyć domy służące im 
za schronisko, ale przedtem zanim się przedsię- 
weżmie te środki, winna polityczna władza okrę- 
gowa udzielić wsi lub mieszkańcom 15-iniowego 
terminu do dostawienia, lub zabicia zbrodniarza. 
Krewni zbrodniarza włącznie do czwariego sto- 
pnia, mają być przesiedleni w jakiś inny okręg. 

Artykuł piąty brzmi, jak nasiępuje: „Jeżełi w 
miejscowościach, gdzie się zachował zwyczaj 
krwawej zemsty, zostało dokonane lub usiłowano 
dokonać zabójstwa z zemsty, a to przez dziecko 
lub małoletniego, a nie można stwierdzić współ- 
udziału jakiejkolwiek inei osoby w tym czynie, 


R o o z 


będzie zamiast dziecka lub maloletniega odpo. 
wiadać jego ojciec lub męzcy krewui du czwarte- 
go slopnia włącznie. Wysokość kary zależeć bę- 
dzie od rodzaju zbrodniczego dzieła aż do 10 lat 
więzienia lub ciężkici: robói, jeżeji się utwierdzi 
przekonanie, iż dziecku lub małoleznia osoba z 


| powodu braku dostatecznego dnizaru czyn wyko- 


nało". f 

Jak widzimy artykuły Il i V przymus. nowo 
pojęcia odpowiedzialności krewnych aż du czwara 
lego stopnia włącznie za tzyny krewnego zbro. 
dniarza lub wsi całej za czyny jednego zbradni- 
czego indywiduum bez współudziału sądu w ceg- 
dzeniu winnych lub stwierdzenia niewinności tasg- 
dzonych przez staroste. 


' Na drugim marginesie. 


Nawroty „Kuryarka. 


Molto: „Domagamy się nadto szerzenia 
oświaly i znajomości języka polskiego. 

(4 deklaracyi syonisiów na posiedze- 
niu Kahału Krakowskiego z dnia 29. V. 
br. patrz „Nowy Dzien" Nr. 140. 

Na marginesie niedzielnyia „Kuryerek* znowu 
nastawił swe wypróbowane sidła. Pomysł i kon- 
strukcya — oryginalna, najoryginalniejsza przy- 
nęta: jak zwykle kłamsiwo i oszczerstwo: ofiarą: 
publiczność polska. cel: jąlrzenie į szerzenie nie- 
IK WISE. 

Asum i natchnienie czerpał „„Kuryerek" tym 
razem z okólnika Zydowskiej Rady Narodowej w 
sprawie spisu ludności. Podajeiny go dzisiaj w 
pomem brzmieniu, 

Kio ma szczypię objeklywności i dobrej woli, 
przyzna, że okólnik ma na ceu jedynie i wyłą. 
cznie ochronę prawdy przy spisie ludmości, na 
kiórej zależy rządowi, skoro idac za 
zachodnich państw umieścił rubryki „„Marodowa- 
ści i język macierzysty“. 

żyd. Radzie Narodowej chodzi jedynie o to, ky 
zwrócić łudności żyd. uwagę na to, aby w wyko 
naniu swego prawa nie stroniła od prawdziwych 
zapodań pod wplywem eweniualnego naciska i 
gróźb (w ,„Kuryerku* w mig zrobił się z grody, 
„Bwal“ — naiuralnie!) że strony niiszych czym- 
ników, co wszak wobec wadycyi szczegółnia pe- 
licyjskich jest rzeczą miestety nie wyklłuczoną. 

Zyd. Rada Nar. pragnie, rzecz jasia, wpłynąć 
tyłko na tych Żydów, których 
jest rzeczywiście nie polski łub rmeoaywiówie po- 
czuwają się do narodowości £ydowukżej. © zasyaii 
się nie troszczy. 

„Kuryerek" wie o tem. Ale taka jut jego nala- 
ra, że wszędzie wąszy uczecia i axmysły, ktióremii 


prawdę. 

Cóżby „Kuryerek* napisał, gdyby Polska Be- 
da Narodowa w Ameryce lub Zwiazek Połaków 
we Wiedniu wydał do Polaków przed spisem ka- 
dności odezwę: Podajcie zgodnie z prawdą narg- 


dowość polską, język polski — zie się 
gróźb! 
Ab! Wtedy byłby to czyn patryotyczny, čo- 


wód instynkiu sammozachowawczego, obrona she 
smego prawa, hart przeciw zakusom asymilowa- 
nia it ditd — ale gdy czyni to samo Żyd. Rada 
Narodowa, to jest — — — bojkot jezyka polskie- 
go, antypaństwowa działalność,  szkalowanie 
przed zagranicą. 

Zaprawdę: o strasznym upadku moralności w 
polityce i życiu publicznem świadczy ta ówoi- 


stość miary — lego ,najpoczylniejszego" pisma 
krakowskiego. 
Biedny maniak! Kiedyż się nareszcie wyleczy?! 
Ignotus. 


NADESŁANE. 


SABINA PAPURLE ADOLF GOŁDMANN 
Kraków Fürik ¥B 
1711 Zaręczeni w sierpniu 1921. 


Z okazyi zaręczyn p. Sabiny Paperie a p. Adolfem 
Goldmanem gratułują serdesznio 
1712 Henryk Paperle z narzeczoną. 


Wydział Słow. „Sułamith* w Rzeszowić gratuluje 
serdecznie swojej członióni p. Pepio Storch z oko 


Jej zaręecyn 


Watne dla pryjezdaych do Warsaw! 


„Kąpiele rzymskie“ 
otw Garte Deni LA 


mie wyłączając niedziel i świąt od godz. 10%% wiacz 
do die rano, wyłącznie dla mężczyzn. 


Warszawa, Krakowskie Przedmieście 58 (sheik Mlokiewicza) 
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KRONIKA. 


Kraków, 17 sierpnia. 

e Prasa bez informacyj policyjnyoh. Pierwszy, 
Wbień przejęcia agend służby bezpieczeństwa 
przez policyę państwową zaznaczył się tem, że 
prasie nie udzielono informacyi o wypadkach za- 
szłych w naszem mieście. Jest to od niepamię- 
mych czasów pierwszy wypadek, by prasę igno- 
rowano. Zwracamy się do nowej komendy policy 
pańsiwowej ż kategoryczhnem żądaniem ureguło- 
wania slużby iniorinacyjnej, któraby natychmiast 
weszla w kontakt z prasą. ; 

Wkońcu zaznaczyć należy, że jakkolwiek podi- 
cya państwowa z dniem 16 bm. objęła służbę bez- 
pieczeństwa w Krakowie, dotąd jeszcze mie usia- 
mowiono kierownika najważniejszego komisarya- 
iu, jakim jest Sródmieście. Rozuraiemy trudności, 
jakie zachodzą przy podobnem przejmowaniu a- 
gend, jelmak nie możemy się powstrzymać od 
uwag, które narzucają się z powodu zasadni- 
czych biędów, poczynionych już na wsiępie przez 
wowa komendę. 

— P, L Feldman redaktówem P, A. T. Nasz ko- 


emy Z olkazyi przyjęcia przez 
wdkaściośjci pi nowej 739-wej SĘ pat 
pidtarakich, panowie właściciele pie- 

karú chcą przy tej sposobności podnieść 
piamywa w Moczmka nie odpowiadającym tej pod 
wyśca I tak 1 chleba ma według ich ądania 
iumustownuć 14 (dotąd 110), bułka zaś 40-gra- 
mowa © mk (dotąd 6 mk). Magistrat obliczył, że 
i robotników skich ce- 


zorza zk zzz 


w teatras „„Nowości* rozpocznie 
operetką W. Walentynowa ,„Ka- 
ten sezon zaangażowała dy- 
pierwszorzędnych solistów i 
mdo wzwocnóła chóry do 40 osób oraz 


i 
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í ych sił. Nie szczędząc ko- 
i wieg dyrekcya ie budynek tea- 
wzdiadońwała 


piętra zostały kompletnie prze- 
stamowió one będą najlepsze 


LL 
r 


j 


sezonu składać się będzie z 


sezon z niakywałym przepychem tak 
gr" nem kostywmowym, jak i dekoracyj- 


— Z teatru „Bagałeła”, Dziś, tj. we środę dnia 
dy bm. odbędzie się w „Bagateli* powtórzenie 
wczorajszej premiery, w której artyści tej miary 
æ pp. Kitschmann, Ordonówna, Michałowski, 
iWindhóim, Kaliciński i Mirski przyjmowani byli 
owacyjnie i zmyczemi do licznych naddatków. 
Sketsch Toma pt. „Lem trzeci” odniósł wielki 


— Zderzenie się samochodu x pociągiem Kolo 
Chabówki. W niedzielę rano pociąg zdążający z 
Zakopanego de Krakowa najechał na skrzyżowa- 
wu toru kolejowego z gońcińoem przed wjazdem 


; z tego powodu, że szofer za- 
późno snostrzegł wyłaniający się z za zakřęiu 
1 mie mogąc wsfrzymać wozu, przyspie- 
oy: Mess By mingé krzyżowanie przed nedej- 
pociągu To się jednak nie udało, Lokomo- 
tywa uderrykt tył samoctiodu, który rozbił się na 
tumwalki. Szofer z wozu szczęśliwym 
bez W wielkiej mierze 
| zac sę Wo Katastroły. fakt, że ma przestrze- 
w Chnbórka—-Załlmyaste 
Uitrit od 


f 


m aa ZOO DN a R B 


OWA DZRENNYIAM 
łez kilkanaście. 'Apelujemy do władz kolejowyci, 
by jaknajrychiej urzadziły na wspomnienej linii 
py, które są najlepszym sposobem Sygnalizo- 
wania zbliżającego się pociągu. 
"SA i 
REPRRRUAR WRAERU „BAGAFBRA”, 
Środa: Występ „Czwórki lwowskiej i Andy 
Kitschmann. 
` Czwartek: Występ „Czwórki“ iwowskiej i A. 
Kitschmana. 
REPERTUAR OPERETRI W „NOWOSCIACH“: 
Środa: „„Dziewczę z Holandyi“. 
Czwartek: „Gejsza, 
m — -0-ci 


Ze sporiu. 

Zjazd żyd. towarzystw  gimnaśtyczno-sporto- 
wych w Polsce rozpocznie się dnia 10 ban, a 0- 
bejmuje następujący program: 

1) Otwarcie Zjazdu, 3) Wybory prezydywma i ko- 
misyi, 3) Referat sprawozdawczy „O dotychcza- 
sowym stanie żydowskich tow gimnastycz 
mo-sportowych w Polsce. (Relerent Ð. Zaz). — 


i R. Szklar. b) „Sport gimnastyka”. 
dr Feig (Tarnów) i Z. Rusecki. c) „Wyszkołenie 
(kursa) kierowników, instruktorów i kasiępo- 
wych“. Ref. R. Szklar. d) „Stosunek centrali do 
innych organizacyj sportowych". Reierenci dr Le- 
ser i D. Zaz. | 

Dnia 24 sierpnia 9 rano: e) ,,Prasa i wydawni- 
ciwo własnego organu“. Ref. dr Leser. f) „Re- 
gulamin towarzystw należących do centrali“, Ref. 
Z. Rusecki. g) Statut Cenirali, Ref. D. Zaz. h) Eon. 


ierencya w i d 28 bm. w Karisba- 
dzie. i) Rezołucye, j) Wybory, C. K. k) Varia. 1) 
Zamknięcie zjazdu 

w | am DJ 


|.) 
Z kraju. 
Z Zabłocia koło żywca piszą nam: W tych 
dniach mija 50 lat ed czasu, kiedy kilku skorych 
do ofiar jednostek powołało do życia w naszej 
gminie ludową i wydziałową 5 
jedyny ośrodek ducha żydowskiego w rniasteczku 
Owócna działalność szkoły tej w ostatnich latach 
ustała — z przyczyn „których dziś poruszać nie 
będziemy. Obecnie jednak można z zadowoleniem 
stwierdzić, że kilka młodych jednostek zabrało 
się energicznie do nadania wychowaniu naszej 
młodzieży kierunku narodowo-żydowskiego, tak 
zwalczanego jeszcze pmzez tutejszych kacyków 
kahalnych Panowie ci nietylko odmawiają na 
cele żydowskiego wychowania młodzieży fundu- 
szów gminnych, lecz rzucają chętnym do pracy 
kłody pod nogi, ignorując i sabotując ich zabiegi. 
Qgraniczając się narazie do powyższej wzanianki, 
dajemy wyraz nadziei, że panowie ci zdadzą so- 
bie sprawę z odpewiedzialności, jaką przyjmują 
wobec przyszłej generacyi i przecież zawrócą Z 
yć drogi. Im prędzej to uczynią, tem lepiej 
a nich. 


Tuchów, Dnia 31 lipca odbył się staraniem tu- | 
tejszej młodzieży żydowskiej „wieczór kabarelo- | 
wy“ przy współudziale sił bokalnych, p. Jakób: | 
Riegelkauptówny | 


Schwiugera, Estery Gołldówny, 
i Leniqowerówny oraz p. M. Blecha z Gorlic. Czy- 
sty dochód w kwocie 7.730 marek przeznaczono 


na Żydowski Fundusz Narodowy. W czasie przed | 
stawienia usiłowało kilku niedorostków z pod | 


sztandaru lewicy „Poóałej-Syonu* z Tarnowa prze 
szkodzić, zostali jednak przepędzeni przez dyżur- 
nych. Komisya Ż. F. N. dziękuje tą drogą Paniom 
i Panom za współudział 


Bziaj sospodarczy. 


HANDEL I PRZEMYSL. | 


Częściowe zniesienie sekwóstru cystern nafto- 
wych. Ogłoszono w „Monit. Polskim“ rozporzą- 
dzenie o sekwestrże cystern naftowych. 

Na mocy tego rozporządzenia z całej ilości cy- 
stern wagonowych, stanowiących własność pry- 
wanych firm zagranicznych, a zasekwestrowa- 
nych na podstawie enia z dnia 29 sier- 
pria 1919 r.. upoważniono Państwowy Urząd Na- 
ftowy. w miarę uznanej przezeń polrzeby, do 
zwolnienia z pod sekwestru cystern, które: a) 
bądźto zostaną nabyte na własność lub wynajęte 
na dłuższy okres crasu przez małopolskie przed- 
sięliorstwa rafineryi lub kopalń olejów mineral 
nych; b) bądźteż zostańą jenione na cyster- 
ny własne tychże malopolskich przedsiębiorstw 
rafineryi tub kopalń ołejów mineralnych, a zaaj- 
dające stą z okresu wofay. w państwach zograni- 


a 


Polak Reak Praemysłewy I—IV om. 525 S75 S99 
Pelski Bank Przamysłowy V em. 40— s00 ae- 
Hipoteczny 196— ar 
M Matopolaki o- 65— (Eoia 
Pa A È res SA 715 Ea KI. nd 
weree a r a käe ka 
Pank Ta dla kresów Łańcut + 70- 
Bark kredytowy w Warnzawia -w _— 
Akcye Tow. bandi, przem. 
Polskie Tow. handi, (P. Ty MJ ISI a, 916 1015 s 1088 
Polskie Tow. handi. („P. T, HLS) IV o. pe m 
Mandi. Spółka nke. „ r wo  4%8— <w” 
„Palaki Giub* Tow trensport. hancl 1-11] 1200-  1306— 
U. Hartwig, Dom + „kazdł Pormat —— ka 
Zegluga Pala 45 a- a 
Zielaniawak Tit- TE KA 
| az > Bud Parowotów ]- am. 1466— 15% 1530- 
„Lemiesa* fabryka maazya — Głów 
„Trzekiaia* fabr. macaya i narz, rota. I-IV. Se > wa 
„ Trzebinia” fabr. maszyn i narz. rë rd Pod 
Zakłady nmunicyjna „Poaisk* Aom  95%*— 982 
, Automator, ii 00% 2580- 
Gúta“ fabryka eamentu TF Hir- 
E ake, F. ar eee — P Ge G C- da 
„i w. prredzięk. góra: WP m0 
Polka pelta IHI am. l b= LISP ss 
liektrowaia w Siarszy LI cm. 2006— 2208- 
Qikoa* T, A. 3908—  4148— 
„łazat* Pawazechae zaklady budowlana  95%—  1C08— 
t skr. przetworów tiusnex, w Trzebini 2850—  2556--. f 
fa E p ai a 
A) any w E D SOP — 1 
Fabr i Raf. eakru w Choderewia ie Hs- as 
walaty dewizy Waluta warkuwa 
Getdwka (bankaety) Crek 
Kupna Sp Kapo E 
Eol St 2j. 2025—  2125— 225- 21 
Ma DN niemieckie 2y- 31 — 36 — = 
Koreay nustrynckia r LX ru 
Koromy czaitu-złowackia Ir- 19— Ir raa 
Loi remuńskia "m am awk" 
-——— 
Giełda warszawska z 16 bm.: Dolary Stanó% 


Nr. 28 
r. a 


È - 

Ilość zwolnionych na tej podstawie eystera wi 
gonowych nie może przekraczać 1500 sztuk. 

P, U. N. przenosi się da Iiwpwa. Zapowiedziama 
od pół roku przeniesienie Państwowego Urzędu 
Naftowego z Warszawy do Lwowa — zostały dh 
staiecznie zadecydowane dnia 9 sierpnia. 

Nastąpi ono nieodwolalnie w dniach  tmajllik 
szych, tj, 13—14 bm. Najpierw  wyjeżdka 
dział ropny i rafineryjny, pozosiałe zaś r 
jako to eksportowy, staiystyczany i presyåyeni 
pozostaja do czasu w Warszawie 

Siedziba urzędu naftowego we Lwowie bedai 
Izba handlowo-przemysłowa przy al. Bałorzga / 


Z gieldy. 


f 


cyi przemysłowych i 3 gałunkach papieri 
kowych. Z tych ostatnich Polski Bask 


syi. Za emisyę p 400. 
Kred: robiono o t0 jumkłów powy: 
cen tranzakcyi na ostatnie zedramia. Po kilk 


wyrywkowo dokonanych trangakcyach w akcya 
Łańcuckiego Banku Ziemskiego dla kreców otb 
cyalna ceduła ustaliła kurs tych 600— 
700. Z akcyi przemysłowych P. T. H. zwyżkowały 
o 35 punktów. Zieleniewski uzyskał Zwyżkę 000 
punktów, Siersza Górnicza 250 pusktów. Inm 
papiery bądźto zatrzy kurs prawie niezmić 
niony, bądźło doznały zniżki, jak np. Parowozy 
które z początkiem zebrania kupowano po 1500, 
ku końcowi zaś obniżyły się o 100 punktów. 
e + am 

W wolnym obrocie waluty w ciagu dnia dał 
siejszego doznały znacznej zwyżki, a to wskuteli 
wiadomości o dalszym spadku marki polskiej we 
Wiedniu, e na dzisiejszej głełdzie notowana 
markę efektywną 0.41, dewizy na Kraków 03% 
Dolary notowano z rana 2400, wieczór 2300: LU 
rony austr. 2'30—2'35, korony czeskie 27/75—28 50+ 
marki niemieckie 2760—28—, Teudencya bardat 
mocna. i 


Giełda krakowska z dala 16 sierpnia 1921 r 
Akeyo hsnkowe! ofat żądane tyamsakè 


Zjedn. (gotówka) tranz. 2166—-2250, sprzedaż 2220 F 
pno 2160, kanadyjskie gotówka 1900—-1850. F. 
franc. (ezeki) tranu, 177. Funty szterł, (gotówka) H 
8150. N. Jork tranz. (czeki) 2270. Marki niem. ( 
\ranz. 25—26'90. Gdańsk (czeki) tranz. 25-00. 

Kursa dewiz w Zurychu 16 bm. (L.) peri 
665—, (18 bm. 70742), Holandya 18460, (18950), NOT. 
York 591, (592), Londyn 21-67-—, (21:68), Paryż 460277 
(4625—), Medyolan —'—, (25:85), Bruksela —-*—, (45h 
raga 6'S0, (745), Budapeazt 1°57 (1'60), ard ay 
(3:50), Bukareszt 7:20, (7:60), Warszawa „(ó" 
Wiedeń 0:70—, (0-70--), awetr. stezpi. 058, (0-55). 


Giełda wiecjańska z 16 bm.: Renta maj? 
112'—, austr. renta kor. 112'—, renta mtowa 116% 
gierakg renta i 285—, losy tureckie 480, Hoża 
rytety kolei południowej 3735 bank 1 
verain 1308, Bodaakrodhł 2670 auat: zakład krodytogy 
1695, Bank depozytowy 2900, Lasmderbank 1080, gsi 
kury 1250, Unionbank 924, Zivmesteneka 20000, 
pindini zaj Lwop enpad --—, Koleje 
120, Kolej południowa 8810, iny 8080, Berg h 

Rab Poldi 5850, pie 


iuglioa 18200, Krupp 2260, Hata ge. 
5450, Skoda 5880, 7800, Fante 34900, Gal S 
aty 24100, Galieja Zieleniewski 36i, M 


8 + 
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NOWE DZIENNIE 


lerwanie rokowań rajska amerykafnkich 


w sprawie pomocy dla głocinych. 


Buła. (Œ. E. Radio z 16 bm.) Z Rygi dono-, 

5 osy jsko-amerykańskie rokowania w. 

wie przyjścia z pomocą głodnym w Rosyi ; 
Wstaży zerwane. Szczegółów brak. 


30 warunków Ameryki. 


Ryga. PAT. (Radio) Podczas pertraktacyi Li- | 
bwinowa z Brownem ustalono następujące warua- 
6: 1) Rząd sowiecki ma przyjąć na siebie irans- 
fat produktów i dać lokale, 2) Jeżeli Ameryka 
me pomoc może wywieźć wszystkie zapasy 

wyjechać z Rosyi. 3) Amerykanie korzystają z 
| = swobody ruchów i mogą jeździć kolejami 
; formalności 4) Amerykanie w Rosyi otrzy- 
|. Bają automobile z benzyną do nich. 5) Wszyst- 
| kie dostarczone do Rosyi produkty uważane są 

ty majątek amerykański, 6) Pomocy udziełać bę- 
M Amerykaaie dzieciom w specyalnych jadal- 
. 7) Rosya sowiecka dostarcza lokali i ma- 
medycznego. 8) W razie epidemii Amery- 
kazie moga przejąć środki komunikacyjne i wo- 
| Naciągi, 9) Czynniki administracyjne nie podle 
| ją rewizyL 10) W razie potrzeby Amerykanie 
| stają z pomocy obywateli rosyjskich, przed 
tawiając ich spisy rządowi rosyjskiemu. Dzisiaj 
| powyższej 
E. po- 


było podpisanie umowy 
o czego — jak wyżej podany telegram E. E 


l daje — nie przyszło. — Red). 


Koreikowski przeciw Gorkem 


Berlin. (E. E.). Dymitr Mereżkowskij wystoso- 
Wal w „Deuts e Alg. Zeitung" pismo do Ger- 
a Hauptmanna w sprawie przyjśyia z po% 
mocą głodnym w Rosyi. Pismo to wskazuje na 
raszjiwe stosunki panujące w Rosyi skutkiem 
rodni sowietów. Stwierdza Ono, że Gorkij jest 
jednym z największych nieprzyjaciół ludu rosyj- 
Skiego, służy zaś celowo za parawan dla Lenina. 
Bez zniszczenia władzy sowietów nie można ml- 
m głodnych w Rosyi przyjść z żadną pomo- 

cą. Mereżkowskij twierdzi, że groźba Lenina ja- 
by głód miał zniszczyć "cały łud rosyjski, jest 
Narzędziem R OTEW a a ie ld. LUF T_T MA dał. skierowanem przeciwko 


ł 


całemu Światu. Albo świat pod wpływem groźby i 


tej udzieli Rosyi chleba, a wówczas sowietv 


wbrew wszelkim przyrzekanym gwarancyom zi- | 


żyją go do nakarniema swych ludzi, przy pomo- 
cy których w dalszym ciągu będa bezzwzględnie 
panować nad głodnym ludem w Rosyi, albo też, 
o ile świat nie przeląkłby się tej groźby, iż lud 
rosyjski zginie z glodu, wówczas kowieiy potra- 
fia wystąpić z nowa groźbą najazdu głodnych 
hord Rosyi na Zachód Europy. To bedzie jedna- 
kowoż już oslainią stawką ich gry. 


Nadzieje bolszewików. 


Beriin. (E. E. Radio). „Prawda“ moskiewska 
żywi nadzieję, 
komunistyczne beda dość silne, by zmusić swe 
rządy da przyjścia z pomoca głodnym w Rosyi 
bez stawiania jakichkolwiek warunków politycz- 
nych. 


Skład międzydarodowej Kamisyi ratowniczej 

Londyn. (E. E. Radio.) Międzynarodowa ko- 
misya pomocy dia Rosyi ima składać się nie- 
tylko z przedstawicieli koalicyi, lecz i państw 
neutralnych. 


Whadécy rosyjscy przekraczają granicę połską? 


M. Warszawa. (Telefonem). „,Rzeczpospoli- 
ta" * donosi z Baranowicz, że przemycanie 
uchodźców z gubernii rosyjskich dotkniętych 
głodem zmieniło się w tłumne forsowanie 
przechodzenie granicy. Odbywa się to zwia- 
szcza na południowym odcinku armii półno- 
cnej. Uchodźcy pozostawieni sami sobie bez 
opieki policyjnej i sanitarnej grabią po dro- 
dze. Powszechnie uważają to za nową olenzy- 
wę(!) bolszewicką. 

W obozie baranowickim skonstatowano 
jak twierdzi „Rzeczpospolita“ — 5 wypadków 
cholery azyatyckiej. 


————— 


Przed racstrzygniącem o tacie pertralieryi NOTMNIENE 


Propozycye angielskie nie zsdawalają de Valery. 


Londyn. PAT. (Havas). Rząd augielski ofiaruje 
klandyi statut dominiów angielskieh, takich jak 
Kanada lub Południowa Afryka, z najzupełniej: 

amionomią w sprawige podatków, finansów i 
j be z zasrzeże- 


ua utrzymanie armii i marynarki am- 
Weiskiej oraz będzie uczestniczyć w sprawie an- 


Kojenne. De Valera odpowiedział, że nacyonali- 
by irłandzcy oraz siafeiniści nie mogliby przyjąć 


EE WE 
jako zawierające w sobie zasadniczą 
Rrzezność. 


Propozycye te oe na wstępie pra- 
= irlandzkiego samosta 


himno był zastosowane w całej 


mógłby uznać urząd żądań irlandzkich i prosił 
De Valery o uwzględnienie propozycyi angiel- 
skich. 


Lojalny Ulster. 

Londyn. PAT. (Hakas). Sir Graign wystosował 
do Lloyda George'a piso, w którem oświadczył, 
że mieszkańcy Ulsteru pragną zawsze pozostać 
poddanymi angielskimi Przedstawiciele Ulsteru 
mie odbędą żadnej konferencyi z De Valerą, do- 
kąd de Valera nie uzna prawa Ulsteru do pod- 
dania się jedynie aulorytełowi króla Jerzego i 
parlamentu angielskiego. 


Detyzya aledna od parmiamenta sinfejnistów. 


Londyn. (E. E. Radio). Półurzedownie donoszą: 
Zgromadzenie sinnieinistów, które jutro rozpo- 
cznie obradować w Dublinie, staje się punktem | 
ciężkości w rokowanach o ugodę irłandzsą. Oti- | 
cyalne koła Londynu uważają za rzecz niepraw- 
dopodobuą ażeby sanufeiuiści odrzucili a limine 
angielakse warunki ugody. 


rozciągłości. 
` George odpowiedział, że rząd angielaki nie Too 


Gen. Lerond opuszcza G. Sląsk. 
«4 Mayi. (Œ. E. Gen. soiien G. R 

do Palatynatu , celem 
Ne dry nad Śężej ya siłami 


Waocnienie policył EEIE E E 
Nam PAT. 
Aisya 


(Radio). 
Bie na Górnym Śląsku g aH w = 
plebiscytowym nowe wydatne wzznocnie- | 
a Policyi plebigcytowej we wszystkich 


Kay ościach. 


| waze ty a 


Z powodu nie- 
ustannego po- 


Baczneść MB jawiania się na 


ak ateczsy» PUDRUiMYDŁA BEBE 


nalezy wystrzegać się ich Fo AŻ skotków i iMa 


Puder I mydło Bebe <ioluiwaa 
pierwszego wynalazcy. -— Inne są falsyfikatami. 


iostrumenta muzyczne | struny 


miej- | oraz TT przybory do tychże — połeca 


„LEDFALO KUTTRER, Kraków, nl. Gredzka 43. 


że zachodnio-europejskie pariye | 


„Sfalh Amenu* Mojżesza Ratka w ję: 
zyku polskim i niemieekim. Wydanie 
w półpłónie . . . . . Mp. 200 
„Almanach tydewski* Z. F. Finkel- 
gieinn s aa a EM Mp. 50 
— Wydanie na lepszym papierze Mp. 7O 
„Moriah“, Miggigeznik młodrieiy żyd. 
Roeznik XUI. . > - Mp. 100 


„Moriah*. Rok XIV.. kii 1(2 powodu 
przewrotu dotąd w Polsce nieznany 
Mp. 10 


a ś. Rocznik I. (aieopr.) Mp. 200 
(BR „Haszomer“. Rok II. zeszyt 1 (dotąd 
w Polsce nieznany) , . Mp. 10 

| B „Żydowskie problemy gospodarcze w Ga- 
| licyi* Tenenbaumia . Mp. 30 
— w oprawie, Tes Mp. 40 
„Żydzi polsko -litewscy a Pa- 
: À . . Mp. 20 


„Haszomer 


(HL Szypper: 
lestyna" 
i Administracya „Haszomer* 

WIEDEN I. 

Wiesiugerstrasne 3. 
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(imgregnowane I gumowane) 
ANGIELSKIEJ FABRYKI 


(w Manchesterze) 
STALE NA SKŁADZIE. 


SKŁADY FABRYCZNE: 


„ATLAS" 


Warszawa, Bielańska 23. 


NIEPRZEMAKALNE 
| 


| 
| 
| 


najlepszej jakodeł 


dostarcza w da 


wolnych Jościach 
| huriewnie 
Fabryka tłuszczów jadalnych i wyrobów chemicznych 


Spólka z opi. adw. Kraków-=Debniki, 


Zdolni zastępcy na prowincyi poszukiwani. 


F ARR ATIY 0 shiy, an wért Itaki danskie 

| k gez koce 

| MUMMY SEE 

| Drelichy i przybory dia Tapicerów. 
poleca po cenach e Aa ig 

| ML apem, adw, dla cc 

przedaż kurtowna i Seia RE * 


zł. San 


“m 


FABRYKA NIU. 
LEWKOWICZ 4 EISENBEŁ 


SOSNOWIEC, UL. KCGŁŁĄTAJA La 3. (ka vis- 
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